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„Honor służby cenię wyżej ponad ho. 

nor osobisty, bo ten honor jest tak nie 
zwykle trudny do utrzymania, że wobęo 
niego wszystkie prawdy bledną, blednie 
wobec nicyo nawet honor osobisty"... „Ho< 
nor nasz powinien polegać na slużbie, 
a służba jest niczem innem, jak słucha- 

niem praw, przez ojczyznę, dla ojczyzny 
ustanowionych". ę 

Józeł Piłsudski, 
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„Galicja" leże ny wielkim szlaku serdecz— 

nych spotkań. Przez ekscentraczną bramę gniaz— 

da, imitującej bok konnej dorożki, raz po raz 

przechodzą goście krajowi i zagraniczni. 

I - czary-mary! — ledwo przekroczą próg, już 

przestają być gośćmi, tają się tutejszymi, 

Galicjanami. Bo urocze gniazdo wciąga... 

W niedzielę - wciągnęło Ich Excelencje, 

księży-biskupów, którzy wcześniej celebrowali 

zlotową Mszę Św. Przyszli w otoczeniu starszy 

zny harcerskiej i jak gdyby otwarli odrzwia 

Galicji dla wielojęzycznych grup sk..utek i ska 

utów, harcerek i harcerzy. 

Od poniedziałku gypą do nas druhny i dru- 

howie z różnych stron świata. Przechodzą cen— 

trum XIX wiecznego Krakowa, zatrzymując się 

w „Rydlówce", warsztatach rzemieślniczo-arty— 

stycznych, w „Starym Teatrze" i „Jamie Micha- 

lika" 

Mimo, że „mieszczanek" mało /wiele Gali- 

cjanek rozczłonkowuje służba lub zajęcia na 

zewnątrz/, nie odbiera to uroku "czarownym 

zaułkom Krakowa" wśród pachnących sosen... 

Otwarły się również odrzwia serc... 

Uczestnicy zlotu skutki otwarcia Polśki na 

świat, zbliżenia młodzieży, przełamywanie 

barier... Dj, najtrudniejsza jednak okazała 

się językowa... 
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SPOTKANIA 

SKAUT Nr 10 /1925 

Nieście w świat Wasz uśmiech pogody ; niech śmiech 
radosny, prawdziwy harcerski. .$ 
srogie lata zostawiły smutek i żal! Rozpędzajcie wszystkim nie- 
szczęśliwym chmury troski z czoła! Niech to będzie Wasza przyja- 

cielska usługa. Polska potrzebuje ludzi, którzyby dla niej żyli mimo 
truców z uśmiechem na ustach. Pogodą budujcie Jej lepsze i po- 

iech, zadźwięczy wszędzie, gdzie 

tężniejsze Jutro! 

  

Odradzająca się Rzeczpospolita zaciekawia 

przybyszów z obcych krajów — i przede wszyst 

kim zobowiązuje nas. 

Oprócz zaprezentowania przysłowiowej pol- 

skiej gościnności, muszą dostrzec naszą 

godną postawę. Postawa ta musi ich przekonać 

że mają do czynienia z polskim skautingiem 

z osiemdziesięcioletnim dorobkiem i trady-— 

cjami walk o wiarę i Polskę. Goście muszą 

dostrzec, że mimo niszczenia harcerstwa przez 

sowietyzm, dzięki sile idei Olgi i Andrzeja 

przetrwaliśmy w niezłej moralnej kondycji, 

by dalej pełnić służbę Bogh i Polsce. 

Pokażmy, że nie tylko potrafimy być 

dumni chlubnych tradycji, ale także umiejętni 

na bieżąco skutecznie walczyć ze współdzesnym 

smokiem, jak nasz Patron — ŚSw.Jerzy. 
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Przewodnik po GALICJI » 

GLINA 
Glina, glina, glina... I dwie ławeczki oraz — najważniejsze w tymże warsztacie — ko- ło garncarskie. Obok pełno porozrzucanych garnuszków-dzbanuszków, a raczej ich kawał ków, jakby po wykopaniu z ziemi — śladów po naszych prz odkach. 

W rzeczywistości — nie odbywają się tu żadne prace wykopaliskowe, natomiast te dzi waczne twory”s-gliny są efektem prac garncar- skich druhen z nGalicji" /i nie tzikef : W myśl przysłowia: mnie święci garnki lepią" juź w pierwszym dniu swojej pracy Warsztat cieszył się ogromną popularnością u harcerek i harcerkhy na Zlocie. 

. 0a rana do wieczora przesiadują tu Ws zys— oy amatorzy ' próbujący sił w tym bardzo rfzy— jemnym fachu pod okiem niestrudzonego Mis: rzą. 
Cały czas kręci się koło i cały czas po— wstają nowe garnki cały czas do warsztatu przybywają nowi goście... I tak płynie całe ży— cie od rana do nocy na ul.Kanoniczej w Warszta- cie Gąrncarskim. 

trop.Kasia Gołas 
trop.Agatka Lisowicz 
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puis qe u n jour on vivra peut etre 
tout les deux ces quelnues mots je les puisees 

a l encre de tes yeux, . 

Są to słową piosenki o miłości, 
napisane w czasie odwiedzin 
Jamy Michalika przez skautów 
francuskich. Melodii mogą 
w każdej chwili nauczyć, 

  - Harcerz jest zawsze pogodny. 
————— 

w chwilach "ni 
wybuchy prostactwa. 

ch niepotwodzenia obce są harcerzowi 
nie odc się, nie .zraża, nie zna co to dąsy. 

Ceremonia przy— 
gotowania obia— 
du w gnieździe. $ 
/Brak puszek Ę 
z danżam mięs 
nym — bo jeszcze 
nie dowieźli/   

OS tayiażskie Heż zGojej 
M 

Warsztaty dziaią 
prowadzone są prze 
sztat Garncarski /Ą, 
/L.Zachara/, Tkaoki 
Skawy. 

Chętnie odwiedzane 
z innych jazd 
nia własnyc sił 
tycznych. 

-hformoqe 
w tych 

Prowadzimy rówież sklep z pamiątkami re- po EE gionu podhalanskiego. 
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W jakim 
Najwyższy szozyt w tym paśmie górskim. 
W jakim województwie leży Skawa? 
Jakim ośrodkiem leczniczym 3ast Rabka? 
Pod jakim wezwaniem 

/ Kto jest patronem 1 
Harcerek? 

Prawidłowe odpowiedzi prosimy przesłać do 14.08.91 godz. 16.00 do gniazda nr 6 
"Galicja" 
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kawiańskiej Drużyny 
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Jące na terenie "Galicji" 
ez artystów 

Kościelniak/ 
/dhny M.i E. 

przez druhny i druhów 
dają możliwości spróbowa— 

paśmie górskich leży Rabka i Skawa? 

est kościół w Skawie? 

    

Dziwny to faktów splot, 
że nauka poszła w 1a3542 
Na zlot. 

% 
Ortograficzny niemal dylemat 
POWT chłodno: 
czy HARCERSTWO pisze się 
RAZEM 

W tym lesie aż0 sta zbłądzi, 
tu życie biegnie raźniej 
bo tu wśród skautek=skautów 
wyrastają przyjaźnie. 

  z Rabki — War 
Malarski 

Lukaszka ze 

dziedzinach artys— 

* . 
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— Kto rano wstaje, 
ten do wojska przy- 
staje! 

     


